Świetlikowy Puch, xx.08.2006 r. | redaktor naczelny: Harry Częstocyk | skład: Świetlik Kontynentu
Ś.W.I.A.T.

dodatek do Gazety Furlandzkiej
Spis treści:
. NOC 

(Harry Częstocyk)

.. Liga piłki nożnej 

(Świetlik Kontynentu)

NOC

Harry Częstocyk

Jest noc. Jest ciemność. Jest cisza. Jest natchnienie. Jest wena. Czasem nawet świetny pomysł się zdarza. Dlaczego? Dlaczego akurat wtedy, kiedy człowiekowi chce się spać. Wtedy, kiedy człowiek powinien spać. Może właśnie dlatego. Bo coś jest inaczej, nie tak jak powinno być. Nie trzymając się reguł, rutyny. Jakaś odmienność, coś innego. Człowiek czuje się jakiś inny, dowartościowany. Myśli przychodzą lepiej, są głębsze, mocniejsze, wyrazistsze. O wiele bardziej udane niż w zwykły szary dzień, niż te miliony zwyczajnych, często powtarzających się idei. Tylko znów to pytanie, dlaczego? Naukowcy potwierdzili, że przeciętnemu człowiekowi, który sypia „jak wszyscy” najlepsze koncepty przychodzą około godziny 11 rano. Całkowita nieprawda. To znaczy, ja tak uważam, nie wiem jak inni. Ale w okolicach południa jest beznadziejnie nudno. Ludzie albo się dopiero budzą, albo jadą do pracy, albo są w sklepie, albo jedzą śniadanie. Nikt o tej godzinie nie pracuje twórczo. Zdarzają się oczywiście ludzie, którzy to robią, ale to tylko wyjątki. Za to 11 wieczorem, hmm... to jest godzina! Tu się dopiero zaczyna kreatywne myślenie, całkowicie inne. Dopiero teraz sobie to uświadomiłem, dopiero teraz! Dlaczego tak późno, ile ja mogłem już stracić. Policzyć te wszystkie noce bezowocne, bezproduktywne, aż człowieka żal ściska. Tak sobie pomyśleć, co mogło się urodzić przez ten czas? Oj... normalnie ból... Jestem ogromnie ciekaw, kiedy tworzył taki, dajmy przykład Leonardo Da Vinci. Prawdopodobnie najbardziej inteligentny człowiek, jaki się urodził na Ziemi. Wszechstronnie uzdolniony, człowiek renesansu, mój idol. O której godzinie malował swoje obrazy: Ostatnią Wieczerzę, Mona Lisę, Dziewicę ze skał, Damę z gronostajem, Madonne Benneois? Kiedy stworzył projekty spadochronu, aparatu do nurkowania, katapulty, karabinu maszynowego, łodzi podwodnej, soczewki kontaktowej, czołgu? Myślę, że właśnie w nocy. W ciszy, spokoju, bez żadnego stresu. Można się całkowicie oddać tworzeniu, tworzeniu czegoś, myśleniu. Jakie to piękne... myśleć. Jeszcze wcale tak niedawno myślałem, że filozofowie to idioci. No bo po co tylko myśleć i zastanawiać się nad istnieniem. Ale przypomniała mi się właśnie tutaj sentencja Rene Descartes’a – „ Cogito ergo sum”. Ludzie, którzy nie rozumieją tego odsyłam do wszelkich encyklopedii, słowników. Ech... jak przy tym można łatwo zrozumieć egzystencję człowieka.

Jak Państwo się domyślacie, pracę tą stworzyłem właśnie w nocy. Tak ot, zadałem sobie to pytanie i postanowiłem coś o tym napisać. Jednakże nie będę pisał więcej, może trochę szkoda, ale zostawię Państwu tą przyjemność i nakłonię do głębszej refleksji. A nuż może, odnajdziecie Państwo w sobie coś nowego, coś, co wcześniej nigdy się nie przejawiło, albo może coś, co było dla Państwa rutyną dziś okaże się czymś wspaniałym...

Liga piłki nożnej

Świetlik Kontynentu

Nie dalej, jak w zeszłym miesiącu na arenie mikronacji pojawiła się bardzo ciekawa i przemyślana inicjatywa. W dodatku inicjatywa sarmacka, a to bardzo nas cieszy, bowiem chcielibyśmy wykorzystywać nasze połączenie lotnicze (Świetlikowy Puch – Grodzisk) w celach nie tylko turystycznych. Tym razem mamy możliwość aktywnie wypocić się na boiskach polskich mikronacji, a przy okazji pobawić się w menedżera drużyny piłkarskiej.


Na chwilę obecną istnieją ligi kilku państw: Księstwa Sarmacji, Królestwa Tyrencji, Królestwa Natanii, Królestwa Surmenii oraz Państwa Świetlików. Naszą ligę nazwano Świetlistą Ligą Państwa Świetlików. W naszej lidze gra obecnie jedna drużyna prowadzona przez fizycznie istniejącą istotę oraz siedem drużyn-botów niezbędnych do rozgrywek ligowych. Miejmy nadzieję, że już wkrótce ulegnie to zmianie, tym bardziej, że na naszej liście dyskusyjnej p. Jasnobzyk zapowiedział stworzenie własnej drużyny.


Obecnie PŚ reprezentuje w lidze drużyna Nocna Akacja „Sakura” z siedzią – oczywiście – w mieście Sakura. Tam też powstał stadion piłkarski (zbudowany z drewna, ma się rozumieć). 


Nocna Akacja rozegrała, jak na razie jedno spotkanie rozgrane 30.07.2006. Poniżej prezentuję Państwu wyniki:

Nocna Akacja VS NN Świetliki (bot)

3 wynik 2

2 do przerwy 0

8 strzały 7

Bramki dla obydwu drużyn zdobyli odpowiednio:

MARCINOWICZ Włościsław 13

KARAŚ Ursyn 44

PLISAK Plutarch 89


SOLIBIEDA Laurenty  74
ANDRUSYSZYN Nasiębor 81


Kolejne spotkanie Nocna Akacja rozegra 02.07.2006. Zachecam kibiców, fanów sportu i miłośników PŚ do gorącego dopingu!

Jednocześnie dziękujemy i gratulujemy Sarmatom tak interesującej i sympatycznej inicjatywy sportowej. Obyśmy mieli więcej takich powodów do odwiedzania Księstwa.


Oczywiście, każdy może dołączyć do ligi i wziąć udział w zabawie. Wystarczy się zarejestrować, stworzyć swoją drużynę, stworzyć gwiazdę swego zespołu, ustalić skład, taktykę, wziąć kredyt na rozbudowe stadionu, sprzedać i kupić kilku zawodników i już.

Ligę znajdziecie Państwo pod adresem: 

http://www.v-liga.sarmacja.avx.pl/index.php?s=mecze&p=akt
